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C e n a  6  k i l

Nr. 36. Kraków, Czwartek 21 Stycznia 1915. Rok XXIII
PRENUMERATA wynosi w Krakowie
miesięcznie 2 kor., kwartalnie 6 kor. 
za odnoszenie do domu dopłaca się 

60 hal. miesięcznie.

Na prowincyi miesięcznie 2 kor. 70 h. 
kwartalnie 8 kor. W państwie nie- 
mieckiem kwartalnie 10 kor., w in­
nych państwach kwartalnie 12 kor. 

Zmiana adresu 40 hal.

Cena numeru pojedynczego 
6 halerzy.

C Ł O S  N A R O D U
Wychodzi dwa razy dziennie.

WYDANIE PORANNE.

Listy pieniężne, przekazy na prenu­
meratę i inseraty nadsyłać należy 
franco do A dm inistracji „Głosu Na­
rodu". — Prenumeratę oprócz upo­
ważnionych agencji przj-jmuje każdy 
urząd pocztowy w obrębie monarchii 
i w państwie niemieckiem. Reklama- 
cye nieopieczętowane nie podlegają 
opłacie pocztowej. — Rękopisów 

redakcya nie zwraca.

ADRES RED.: Ul. św. Tomasza 1. 35. 
Adr. teiegr.: „Glos Narodu" Kraków. 
Telefon redakcyjny Nr 190. — Telefon 
administracji 1 drukami Nr. 3344.

o<0GLOSZENIA (inseraty) przyjmuje Administracya „Głosu Narodu", ulica św. Tomasza L. 35. — Od miejsca za wiersz drobnem pismem (petit) 20 halerzy, skład tabelaryczny, liczbowy, od wiersza 30 hal. Nadesłane po 60 hal. od wiersza. -  Nekrologi i t  d 80 hal 
wiersza. — Załączniki do „Głosu Narodu" (prospekty, cyrkularne, ogłoszenia itp.) przyjmuje się za cenę 2 kor. od 100 egz. dla zamiejscowych, po 1 kor. od 100 egz. dla miejscowych prenumeratorów. Zamiejscowe ogłoszenia przyjmuje we Lwowie S Sokołowsii Pa^aź 
Hausmana), w Wlednln Haasenatein i Yogler, M Dukes, II. Schalek, E. Braun, R. H. Friedl, A. Joessel w Antwerpii Jonas et Cie, Annoncen-Eipedition „Propaganda", GytSri i Nagy, w Berlinie F. E. Coe, w Budapeszcie J.

F. Jones et Cie, A. Lorette, Jules Fortin et Cie, de Raczkowski.
Leopold, Eduard Braun, w Paryżu

Nowe mwy nad Dunajcem.
Sytuacya 10 Królestwie.

Wiedeń, 21 stycznia.
Urzędowo og łaszają dnia 20 stycznia:
Ogólna sytuacya jest niezmienioną.
Na froncie w Polsce, z wyjątkiem  utarczek patroli, odbywały się tylko walki 

artyleryi. — •
Nad Dunajcem ostrzeliwała nasza artylerya ze skutkiem odcinki nieprzyjaciel­

skich linii piechoty i zmusiła nieprzyjaciela do opróżnienia silnie obsadzonego fol­
warku. Oddział nasz dotarł aż do rzeki i zadał nieprzyjacielowi straty kilkuset ludzi 

| i zniszczył most wojskowy, wybudowany przez nieprzyjaciela na Dunajcu.
W Karpatach tylko nieznaczne utarczki.
Zastępca szefa sztabu generalnego von Hoefer, marszałek polny porucznik.

Berlin, 21 stycznia.
W ielka głów na k w atera  20 stycznia  ogłasza:
Sytuacya na wschodzie niezmieniona.

Naczelne kierownictwo armii.

Na zachodnim terenie wojny.
Berlin, 21 stycznia.

W ielka głów na k w ate ra  20 stycznia ogłasza:
W obszarze między wybrzeżem a Lys odbyły się tylko walki artyleryi.
Koło Notre Dame de Lorette, na północny zachód od Arras, wydarto nieprzy­

jacielowi okopy strzeleckie długości 200 metrów. Zdobyto przy tem 2 karabiny ma­
szynow e i wzięto jeńców. . . . .

W Argonach wojsko nasze zajęjo kilka nieprzyjacielskich okopów strzeleckich.
W jednem miejscu nasz zysk w terenie, w dniach ostatnich, wynosił znowu 550  
metrów.

W lesie na północ od Seinsheim atak nasz dobrze postąpił naprzód. Zajęto 
Hirtzstein i wzięto do niewoli 2 oficerów i 40 strzelców alpejskich.

Naczelne kierownictwo armii.

Następca Tronu w Berlinie.
Wiedeń, 21 stycznia.

(T. B.) Arcyksiążę Karol Franciszek Józef 
udał się wczoraj wieczór do Berlina, skąd poje- 
dzle do głównej kwatery niemieckiej, aby zło­
żyć cesarzowi niemieckiemu odwiedziny.

W towarzystwie Arcyksięcia znajdują się : 
książę L o b k o w i t z ,  szambelan hrabia van 
dor S t r a t e n i kasyer podróżny dworski. M a-
r e s.

Arcyksiążę Fryderyk 
przy pierwszej armii

Wiedeń, 21 stycznia.
(T. B.) Z wojennej kwatery prasowej dono­

szą :
W ostatnich dniach marszałek polny arcy- 

książe F r y d e r y k  odwiedził dzielne wojska 
I. armii. Wrażenia, odniesione w tej podróży, 
przez wodza armii, były nadzwyczaj zadowal- 
niające. W całym obrębie etapów armii panuje 
wzorowy porządek i intensywnie się pracuje 
pad utrzymaniem i przywróceniem komunika- 
cyi w całem terytoryum, stan zdrowia bardzo 
dobrze zaopatrzonych wojsk jest wyborny, po­
stawa ich w każdym kierunku wybitna, wojska 
są ochotne do walki i oczekują z niecierpliwo­
ścią chwili nowej ofenzywy.

;/!iż podczas podróży do armii przejeżdżał 
A rcyk siążę  przez twierdzę Kraków, która w cię­
żkich walkach grudniowych brała tak świetny 
udział. Arcyksięcia powitali funkcyonaryusze 
wojskowi i cywilny oraz ludność udekorowa­
nego miasta bardzo gorąco. Podczas powrotu 
marszałka polnego przez Kraków, miasto było 
uroczyście iluminowane, a ludność przeciągając 
ulicami miasta zgotowała ogólnie czczonemu 
naczelnemu wodzowi armii entuzyastyczne o- 
waeye. Wieczór przepędził Arcyksiążę w gronie 
towarzyszy broni i spożył kolacyę w kasynie
ofieerskiem.

Arcyksiążę wogóle podczas pobytu w obrębie 
1. armii nie zaniechał żadnej sposobności, celem 
bezpośredniego zetknięcia się z oficerami i żoł­
nierzami i uzyskania wrażeń przez naoczną
lObserwacyę.

Po powrocie do kwatery głównej, wystoso­
wał Arcyksiążę telegram do prezydyum miasta 
Krakowa, w którym wyraża reprezentacyi i ca­
łej ludności starożytnego miasta, za zgotowane 
mu serdeczne przyjęcie najgorętsze podzięko­
wanie i zapowiada, że monarsze przedłoży 
sprawozdanie o tem uznania godnem zachowa­
niu się mieszkańców Krakowa i patryotycznem 
ich usposobieniu.

Niemcy o armii gen. Dankla.
Berlin, 21 stycznia.

(T. B.) Sprawozdawca wojenny „Lokal An- 
zeifer" epieuje bytność awą w armii Dankla.

Hfait; nfemcńtn
n i wybrzeża Hsifllil.

Berlin, 21 stycznia.
Urzędowo donoszą:
W nocy z 19 na 20 hm. okręty powietrzne 

marynarki wykonały atak na kilka ufortyfiko­
wany miejsc na angielskim wybrzeżu wscho-
ćnłem, przyczem rzuciły, mimo mgły i deszczu, 
;.c skutkiem bomby.

Okręty powietrzne były ostrzeliwane, ale 
wróciły bez uszkodzeń.

Zastępca szefa sztabu admiralieyi B ehnke.

Sukcesy Turków.
Koustautynupol, 21 stycznia.

(T. B.) Główna kwatera donosi: Podczas a ta­
ku nocnego na angielskie fortyfikacye nad Sza­
tnia rab nieprzyjaciel został zaskoczony i miał 
stu zabitych i rannych.

Angielski szwadron kawaleryi starał się w 
okolicy Komy napaść na oddział naszej piecho­
ty, atak został jednak odparty ze stratami dla 
nieprzyjaciela.

Podnosi, że miał przez to sposobność widzenia 
jednej z najdumniejszych armii, jaka kiedykol­
wiek pod sztandarem Habsburgów walczyła, 
która pełna świetnych tmfycyj, owiana jest 
duchem pewności zwycięstwa, nie zważa na ża­
dne trudności terenowe ani niebezpieczeństwa 
i dokonuje czynów, jakich h.storya wojny nie 
zaznaczyła.

Sprawozdawca przekonał się na frontach 
armii o ogólnej głęboko zakorzenionej pewności 
zwycięstwa, tak, że uważa za wykluczone, by 
jakakolwiek potęga na ziemi była w możności 
tym wojskom stawić trwały opór.

Walki o Tarnów.
„Neues Wiener Tagblatt“ w numerze z 19 

bm.- zamieszcza depeszę swego korespondenta 
o walkach koło Tarnowa, w której czytamy:

Wczoraj dnia 14 bm. artylerya nasza, odpo­
wiadając na ogień rosyjski w dniu wigilijnym, 
święciła rosyjski Nowy Rok bombardowaniem 
z ciężkich dział.

Pierwsze trzy strzały zburzyły całą wscho­
dnią część dworca w Tarnowie, mającą dla Ro- 
syan ogromne znaczenie militarne, a dalej zbu­
dowane tam przez Rosyan składy.

Później strzały zwróciły się przeciwko kilku 
ważnym punktom.

Precezya i szybkość strzałów była godną po­
dziwu. Nasi lotnicy stwierdzają szczegółowo 
straszne działanie każdego strzału.

Medyolan, 21 stycznia.
Z Petersburga donoszą: Wojska austro-wę- 

gierskie bombardowały front rosyjski nad Du­
najcem z dział wielkiego kalibru. Dworzec i 
miasto Tarnów ucierpiały 14 styczna ogromnie 
od austro-węgierskiego ognia, mimo to nieprzy­
jaciel nie odniósł żadnych definitywnych rezul­
tatów.

Warszawa przedoblężeniom.
K openhaga, 21 stycznia.

(T. B.) „Warszawski Dnewnik“ donosi, że 
Błonie zostało op uszczone przez m ieszkańców .
W okolicy miasta panuje straszna nędza. Miasto 
samo przedstawia straszny widok.

Zastępca gubernatora warszawskiego G r e s- 
s e r i inspektor sanitarny B r a n d  udali się do 
Błoń, aby zapoznać się z charakterem panują­
cych wśród ludności chorób żołądkowych (ty­
fus głodowy?), stwierdzili jednak, że niema nie­
bezpieczeństwa.

Powołanie pospolitaków do służby.
Wiedeń, 21 stycznia.

(T. B.) Wszyscy ci należący do pospohiogo 
ruszenia, którzy przy przeglądzie w czasie od 
IG listopada do 31 grudnia albo później zostali 
asenterowani, mają wstąpić do służby, a miano­
wicie roczniki 1884, 5, 6 dnia 1 lutego, roczniki 
zaś od 1883 do 1878 dnia 15 lutego. Węgierscy 
obywatele z roczników 1883 do 1886 wstąpić 
mają 15 lutego, z roczników 1878 do 1882 dnia 
1 marca.

Ci, którzy po tych terminach zostali przy 
dodatkowym przeglądzie asenterowani, mają 
w przeciągu 48 godzin po asenterunku się zgło­
sić do służby wojskowej.

Wiedeń, 21 stycznia.
(T. B.) „Korrespondenz Wilhelm1' donosi : 

Ministerstwo obrony krajowej zarządziło, w po­
rozumieniu z ministerstwem wojny, aby ci obo­
wiązani do pospolitego ruszenia, którzy służbę 
wojenną pełnią przy poczcie polowej albo tele­
grafach rezerwowych, nie byli powoływani do 
służby wojskowej także wtedy, jeżeli przy prze­
glądzie uznani zostali za zdolnych do służby 
wojennej przy pospolitem ruszeniu. Zarządze­
nie to obowiązuje także dla armii wspólnej.

Rosyanie oszańcowali się w dolinie Ung.
Budapeszt. (Tel. pryw.) „Az Est“ otrzymuje 

od swego korespondenta wiadomość, że Ro­
syanie oszańcowali się w dolinie Ung.

Bułgarzy macedońscy w serbskiej armii.
Sofia. (Tel. pryw.) „Dnewnik'1 donosi, że 

w armii serbskiej służy 15 do 17.000 Bułgarów 
pochodzących z Macedonii. Z tej liczby zajętych 
zostało przez armię austro-węgierską jako jeń­
ców koto 12.000, z czego połowa odesłaną już 
została do Bułgaryi.

Równocześnie donosi „Dnewnik11 z Ruszezu- 
ku, że przesłano tam koło 5.000 Bułgarów ma­
cedońskich, zajętych w Serbii.

Ostrzeliwanie Ypern.
Rotterdam. (Tel. pryw.) „Nieuwe Rotterdam- 

sche Courant" dowiaduje się z Ypern, że mia­
sto znajduje się ciągle jeszcze w obrębie strza­
łów artyleryi niemieckiej, która ponawia bom­
bardowanie, Prawie wszystkie budynki publi­
czne i prywatne są mniej lub więcej uszkodzo­
ne, mimo tego jednak część ludności pozostała 
w miejscu, mieszcząc się po dolnych piętrach 
lub piwnicach. Żywności podobno nie brak.

Japońscy oficerowie we Francyi.
Genewa. (Tel. pryw.) Jak  z Marsylii donoszą, 

przy końcu stycznia przyjedzie tam 200 japoń­
skich oficerów instrukcyjnych dla armii francu­
skiej i angielskiej.

Francya nie będzie ogłaszać listy strat.
Genewa. (Tel. pryw.) Doimszą tutaj z Paryża, 

że rząd francuski odrzucił przedłożoną mu pro- 
pozycyę 18 deputowanych, aby we Francyi, 
podobnie jak w innych państwach prowadzą­
cych wojnę ogłaszano listę atrat.

W obronie neutralności Włoch.
Rzym. (T. B.) Gdy adwokat R o m u a 1 d i

w Avezzo chciał wygłosić odczyt na zgroma­
dzeniu, urządzonem przez zwolenników inter- 
wencyi włoskiej, publiczność przerwała mu o- 
krzykami: „Precz z wojną". Nie pozwolono mu 
przemawiać. Przyszło do bójki i zwolennicy in- 
terwencyi musieli się cofnąć.

Zwolennicy interwencyi, zostali wczoraj w 
Genui, gdy usiłowali urządzić demonstracyę 

przed konsulatem austro - węgierskim, podo­
bnie, jak przy usiłowanej demonstracyi przed 
konsulatem niemieckim, przez żołnierzy rozpę­
dzeni. Aresztowano przy tem pięć osób.

Zagrabione okręty niemieckie w służbie 
angielskiej.

Londyn. (T. B.) Admiralicya postanowiła
część zatrzymanych niemieckich okrętów wę­
glowych wcielić do ruchu.

Okręty ,które szukały schronienia.
Londyn. (T. B.) Sprawozdane doroczne lon­

dyńskich instytucyj ubezpieczeń podaje ilość 
okrętów niemieckch, które szukały schronienia 
w portach neutralnych, na 505, okrętów au- 
stryackich na 50, a angielskich na 79.

Zatonięcie parowców angielskich.
Londyn. (T. B.) Parowce: „Penarth" i „Geor 

ge Royal“ rozbiły się koło Sheringham Norfolk. 
Zginęło przy tem 42 ludzi.

Bunt wśród marynarzy rosyjskich na 
Morzu Czarnem.

Konstantynopol. (T. B.) Otomańskie biuro 
informacyjne dowiaduje się że 57 marynarzy 
rosyjskej floty Czarnego Morsa zasądzonych 
zostało przez sąd wojenny w Odessie za bunt na 
3 lata twierdzy.

Telegramy.
(Telegramy >Głosu Narodu* i  dnia 21 stycznia).

Ministrowie w komitecie wiedeńskim 
„Czerwonego Półksiężyca".

Yiedeń. (T. B.) Minister spraw zagranicznych 
b . B u r i a n ,  minister handlu S c h u s t e r  
o j  r. prezydent Izby posłów Dr S y l w e s t e r ,  
pi ' stąpili do prezydyum honorowego austrya- 
ck._go komitetu Czerwonego Półksiężyca. — 
Także małżonka ministra spraw zagranicznych 
bar. B u r i a n o  w a przyłączyła się do akcyi 
na rzecz Czerwonego Półksiężyca i objęła pre­
zydyum mającego się utworzyć komitetu pań.

Nie będzie posła holenderskiego przy 
W atykanie.

Haga. (T. B.) Pisma urzędowe donoszą : 
W miejscu miarodajnem nic nie wiadomo o za­
miarze przypisywanym rządowi holenderskiemu 
przez dziennik włoski „Seccolo" co do projektu 
ustanowienia posła przy Watykanie.

Powrót kanclerza Rzeszy do Berlina.
Berlin. (T. B.) Kanclerz Rzeszy Bethmann 

Hollweg przybył tu na krótki pobyt.

Zwołanie serbskiej skupczyny.
Budapeszt. (Tel. pryw.) Z Sofii donoszą: 

Skupczynę zwołano na pierwsze dni lutego. Po 
otwarciu odbędzie się najpierw tajne posiedze­
nie, na którem prezydent ministrów P a s i c z 
i minister wojny B o j o v i c złożą poufne spra­
wozdanie o dyplomatyeznem i militamem poło­
żeniu kraju. Rosyjski poseł ks. Trubeckoj chce, 
by podczas tego posiedzenia omówiono i kwe­
st'"' macedońską.

Genadjew w Rzymie.
Rzym. (T. B.) Minister spraw zagranicznych 

S o n n i n o przyjął wczoraj byłego bułgarskie­
go ministra spraw zagranicznych G e n a  d j e- 
w a.

Przyjaźń bułgarsko-turecka.
Konstantynopol. (Tel. pryw.) Tutejszy dzien­

nik „Turan11 donosi, że trzydziestu bułgar­
skich posłów ze stronnictwa rządowego przy­
będzie w najbliższych dniach do Konstantyno­
pola, aby przed całym światem stwierdzić, że 
między Bułgaryą a Turcyą panują serdeczne 
stosunki.

Krwawe starcie policyl ze strajkującymi.
Teodore Rooesvelt (Newjersey). (T. B.) 

W walce na rewolwery między kilkuset strajku­
jącymi robotnikami fabryki chemicznej, a poli- 
cyą zostało kilkunastu robotników zabitych i 
poranionych.

Kronika.
Coroczne nabożeństwo żałobne za poległych

uczestników powstania 1863-64 roku jako w 52 
rocznicę, odbędzie się w piątek 22 bm. o godzi­
nie 10 rano staraniem prezesa i Wydziału Przy­
tuliska weteranów w kościele (JO. Reformatów. 
Mszę św. odprawi Ekscel. ks. Arcyb. Symon, 
kazanie wypowie prowineyał Reformatów ks. 
Janicki, na które patryotyczną polską publi­
czność zaprasza się.

Mróz. Mamy nareszcie prawdziwą zimę, śnieg 
wprawdzie nie pada, ale mróz i chłodny wiatr 
północny daje się uszom i nosom we znaki. — 
Wczoraj nawet jeden z niezepsutych termome­
trów, co jest rzadkością! wskazywał — 6 stopni 
poniżej zera. Jest to więc temperatura szanują­
cej się zimy, która chociaż obecnie późno do 
nas zawitała może zagości się na dłużej. — 
W Krakowie jednak i zona odmienna jest, niż 
gdzieindziej, w miejsce bezdennego błota ró­
wnocześnie z oziębieniem zawitał kurz i to 
pierwszorzędnej wielkości i zjadliwości. Ulice 
śródmieścia pławiły się wczoraj w pyle, który 
gęstą warstwą osiadał w miejscach i na ubra­
niach nie wyczyszczonych jeszcze dobrze z bło­
ta. Naogół jednak zimową aurę powitali Krako­
wianie radośnie, ułatwia nam ona przynajmniej 
komunikacyę pieszą w mieście. Byli jednak 
tacy, co żałowali ubiegłej słoty, to handlarze- 
kaloszów i . . .  zakład czyszczenia miasta, na 
który już przestano narzekać z powodu wyczer­
pania.

Przepustki na powrót do Krakowa. Komenda, 
twierdzy wydała dzisiaj następujące obwie­
szczenie: Wydane dotychczas przepustki nie­
bieskie są nadal aż do odwołania ważne, mają
być jednak uzupełnione najpóźniej do 10 lute­
go b. r. poświadczeniem tożsamości osoby* w
przeciwnym razie tracą ważność. Poświadcze­
nia tożsamości osoby wydawać będą : 1. dla 
mieszkańców Krakowa Dyrekcya Poiicyi; 2. 
dla mieszkańców Podgórza Starostwo w Pod­
górzu, względnie jego ekspozytura w Skawinie 
3) dla wszystkich innych dotycząca władza poli­
tyczna pierwszej instancyi. Od dnia 25 b. m. 
wydawane będą przepustki tylko tym osobom, 
które przedłożą Komendzie twierdzy wspomnia­
ne świadectwo swej tożsamości. Przedstawie­
nie świadectwa tożsamości nie daje jeszcze pra­
wo do otrzymania przepustki, które i nadal bę­
dą wydawane w wyjątkowych wypadkach. — 
Osoby, które zdołają wejść do twierdzy bes 
przepustek, będą surowo karane.

O książki szkolne dla wychodźców zwraca 
się do ogółu chętnych osób Komitet dla niesie­
nia pomocy ewakuowanym. Bawiący chwilowo 
w Krakowie ks. Małysiak, wraca w najbliższych 
dniach do Chocenia i zabierze ze sobą nowy 
transport datków przeznaczonych dla wychodź­
ców. Poza książkami szkolnemi pożądana jest 
bielizna, suknie i wszelkie ubranie — nakoniec 
przybory kościelne, który cii zupełny brak w no­
wo wybudowanym kościele. Dary prosimy przy­
syłać do Czytelni dla kobiet, Rynek, Szara ka­
mienica 1. O. Komitet dyżuruje codziennie od 
5—7 wieczór.

W szkole choceńskiej uczy się obecnie prze­
szło 400 dzieci, a niebawem liczba zgłaszają­
cych się dojdzie do 4.U00 Prosimy więc o mapy, 
przybory szkolne i książki szkolne. Ba ręce ks. 
Małysiaka złożył Komitet 500 koron na obu­
wie ewentualnie na skóry, aby szewcy ewakuo­
wani mogli przytem zarobić. Ks. Kasprzykowi 
wręczył Komitet, również 500 koron na inne 
pilne potrzeby wygnańców.

Córka arcyksięcia Fryderyka, arcyks. Izabela 
Marya, znana obecnie pod imieniem siostry irm- 
gardy, zachorowała na zapalenie ślepej kiszki 
i przewiezioną została do zakładu Dra Lbwa 
w Wiedniu, gdzie poddała się operacyi. Stan 
zdrowia dostojnej pacyentki nie budzi żadnych 
obaw.

Zaręczyny aa dworze bułgarskim. Rzymska 
„Tribuna" donosi, że węzły pomiędzy Rumunią 
i Bułgaryą zacieśniły się do tego stopnia, że 
pomiędzy następcą tronu bułgarskiego księciem 
Borysem a księżniczką rumuńską Elżbietą na­
stąpiły zaręczyny. Ślub ma odbyć się w nieza- 
długim czasie. Potwierdzenia tej wiadomości 
należy odczekać.

Odkrycie ruin. Z Chrystyanii donoszą, że Erland 
Nordenskjbld, który z żoną przybył z Rio de Ja ­
neiro, oświadczył, iż odkrył największe w Brazylii 
miasto ruin. Jest to najdalej na wschód wysunięty 
posterunek starej kultury meksykańskiej.

Komitet litewski. W Wilnie utworzył się komi­
tet litewski dla niesienia pomocy jeńcom litewskim 
z Prus wschodnich i ludności cywilnej litewskiej, 
wysłanej przez Rosyan z zajętych części Prus 
wschodnich do Rosyi.

nadesłane.
Paryż. (T. B.) „Journal11 donosi z Madrytu, że 

także infant don J a i m e i infantka B e a- 
t r i c e zachorowali na szkarlatynę.

Hildesheim (w Hanowerze). (T. B.) Zarząd 
tutejszej Izby handlowej uchwalił od Świąt 
Wielkanocnych wprowadzić język turecki, jako 
przedmiot wykładowy w szkole faehowej.

GRZEGORZ CZUCHRAJ, frajter przy Laad-
szturmie, Eisenbahnsich. poszukuje swojej żony 
Anny Czuchrajowej, która wraz z całą familią 
wyjechała z Mościsk jeszcze w dniu 14 wrze­
śnia 1914 r. w okolicę Żmigrodu obok Jasła i 
prosi o podanie miejsea swego pobytu do Re­
dakcji czasopisma „Głea Narodu" w Krakowie 
i  prośbą o ogłosąaais.
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„GŁOS NARODU"
Na prowlncyl nabywać można
B autsch (Morawy) — Czermin Bruno.
B iała  — Fr. Schmalholz.
Bogumin-Dworzec — K, Schmelzer.
C zarny D unajec — h . Walicka.
Cieszyn ul. Stefanii — Księgarnia „Stella".

„ ul. Jahna „Dom Narodowy" — K. Knws^wna. 
Dziedzice-Dworzec — Kar, Schmelzer.
D ziedzice Sp. spożyw. — Gaj J.
F reudcn tha l (Śląsk austr,) — Thiel J. M.
F iy d ek  — Oreł Fr. i Synowie.
Insbruk  Erlerstr. 3. — F. Kaltschmid.
Jo rd an ó w  — Białoński J.
K alw arya  gł. trafika — Banaś.
Kozy — T. Byrski.
K rzeszow ice — Kółko rola. St. Falaczek 
Kęty — A. Bier.

„ — Maks Pipersberg.
M=»ków — E. Giatman.
M iów ka — Franciszek Knopp.
Mi 8otesi&v (Czechy) — Nesnera Pavel.
Mi r. O straw a  — Pospisil, księg. lud 

„ „ — Adolf Perout.
M szana D olna — J. Witkowska.
Now a G óra p. Krzeszowice — Teodar Lasoń.
Nowy T a rg  — H. Teichner.

— R Massatsch.

u  następujących ntalKoiODidtdi
O paw a Johannsgasse 2. — Anna Brzeska.

'O rło w a  Śląsk austr. — J. Nowak.
O św ięcim  — Księg. kolejowa.
P rib o r  — Busek Z. drive Alois Busek.
P riw oz k. Mor. Ostrawy — K. Muller.

„ „ „ — J. Kociel.
„ „ „ — K. Schaaelzer.

R abka — L. W. Moskalski.
Skaw ina — Zapałowicz J., portyer kulej.
Skoczów  Śl. austr. — Józef Kobiela.
Sucha — Księgarnia kolejowa.

„ — Edward Krupka.
„ — Ignacy Porzycki.

Szczakow a — Foiga J.
Szczaw nica — S. Semmel.
W adow ice  — Księg. Fr. Foltina.
W iedeń  II. dworz. kol. p<JIn. — K. Sofcuielzer. 
W ieliczka — Rusecki.

„ — Mandziejowa N.
Z akopane — Księg. kolejowa.

„ — Fr. Głuszek.
„ — Księg. L  Zwolińskiego.
„ — „ Podhalańska.
„ — P. Petecki.

Ż yw iec — Księg. P. Bielewicza.
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URZĄDZONA WEDŁUG NAJNOWSZYCH WYMAGAŃ 8

ru R n t wyawow masarskich

JÓZfTH BIRLIKH
W KRAKOWIE, FLGRYAŃ3kAw51,JFIIIa^SZPITALNA 10.
POLECA W ZAKRES MASARSTWA WCHODZĄCE WYROBY 
W JAK NAJLEPSZYM GATUNKU 10  WYBORNYM SMAKU.

PRZESYŁ KI ODWROTNĄ POCZTĄ ZA POBR.

Wiadomości o zaginionych.
Ogłoszenia' 0  zaginionych'umieszczamy -v tym dziale za opłatą 1 K. za jedęn raz. 

Należytość należy nadesłać z góry.

F r a n c i s z e k  r io r d y ń s k i
w Krynicy, 

poszukuje swej żony Anny 
z synem Ryszardem.

T ad eu sz  S zum ańsk i
naucz, z Krukienic p. Mościska, 
poszukuje żony Stanisławy ze 
synkiem. — Listy i pieniądze 
złożyłem dla żony u p. Róży Son- 
nenstrahl — Wiedeń XV. Din- 

gelstadtergasse 24, I p. 10.
H yjek Ludw ik

jednor. ochot. 95 pp. we Lwo 
wie, obecnie „Hilfsspital Kattus" 
Wien XIX Silbergasse 60,?sjpo- 
szukuje swychj rodziców Józefa 
i Julii Hyjek z Jasła i prosi o ich 
adres, względnie jakąkolwiek 

wiadorność.

Józef i S tan is ław  E iw ert
ranni żołnierze w RekonvaIes- 
zentenheim w Wiedniu XIV. 
Selzergasse Nr. 19. sala Nr. 40, 
poszukują swych żon Maryi i 
Anny z dziećmi Romanem, He­
leną, Leopoldem i Karolem, — 
którzy po opuszczeniu Lwowa 
mieli wyjechać w stronę Wie­
dnia, Łaskawe wiadomości upra­
szają pod powyższym adrese m

•

Józef U znańskI
Rekonvaieszertenheim w Wie­
dniu XIV, Selzergasse Nr. 19, 
poszukuje swej matki Rozalii 
i braci Mieczysława, Gabiyela 
i Wincentego, którzy są w słu­
żbie przy c. k. kolei. Łaskawe 
wiadomości uprasza pod po­

wyższym adresem.

Jan  G ąsio row sk i
z Borysławia poszukuje żony 
Erazminy z dziećmi, oraz Ks. 
Wojciecha Karasia i Ks. Adama 
Chlebińskiego. — Wiadomości 
uprasza pod adresem: Jan Gą­
siorowski, k. k. Milit. Eisenbahn, 

Sicherungsabteilung. Krynica
M ary af M azurkiew icz

z Biecza (Galicya) obecnie w 
Reperyi fw Czechach obok Pragi)
prosi o adres swej bratowej 
Bl żbi et y  M a z u r k i e w i c z o w e j  

z Biecza.
Ktokolwiek oy znał adres żony 
mojej Antoniny, która uszła na 
Węgry, raczy łaskawie podać 

mi takowy pod adresem :
Józef D rew ko

Grybów Poste restante ?2 Od­
dział żandarmeryi.

D olińska L udw ika
z Bruchnala obecnie mieszka 
Budików op Humpolec Czechy, 
prosi o wiadomość o familii 
Marcinów Dolińskich z Rado- 
choniec i Karolów Andresów 

z Brzazy.
Jan  M ycek

ranny, w Ver. Rekonv. Haus 
Graz, Mflnzgrabenstr. Dominika- 
nerkloster, prosi o wiadomość 
o swojej żonie Katarzynie i ro­
dzicach z Pierżchnego Jaślany 
pow. Mieleckiego. — Również 
inni ranni żołnierze z powiatu 
Mieleckiego, znajdujący się w  
tym samym szpitalu proszą o wia­
domość o krewnych i znajomych.

Ktoby posiadał jaką wiadomość 
o ltgioniście ze Lwowa

A dam ie F ryd lu
I pułk, I batalion, III kompania
II pluton, raczy zawiadomić ro­
dziców pod adresem: Maniowy 
pi Harklowa'(w szkole ludowej)

powiat^Nowy Targ.

Kupuję
złoto, srebro, brylanty plącąc naj­
wyższą cenę. — * Józef Cyankie- 
wicz, Kraków, ulica Długa 1. 10.

♦ ♦ < » ♦ ♦ » » » » » » ♦

O n  B ła d fs ła w a  M iH u w s H u i
w Krakowie 

przenosijsię do nowego lokalu 
F loryanska , 1 

r ó g  p l a c u  I H a r y a c k ie g o  
(Doini1, ,p u d  M u r z y n a m i" )

i  rozpocznie 'sw ą działalność 
z dniem  1 Integu 1915 roku .

Flaszki
próżne kupuje^firma

I. Fedirowlcz w Krałcowie.j

Starszy
subjekt handlowy
poszukuje posady w  handlu
każdego czasu do objęcia, albo 
samoistnego kierownictwa. Po- 
ręka hipoteczna lub kaucya nie 

wysoka w gotówce.
Z g ł o s z e n i a  do Administracyi 

„Głosu Narodu**.

99GŁOS NARODU i f i  p ren u m erow a ł l ntbyw ał 
mołrta w następujących tra­

fikach I handlach:

Linia A-B, Główn# Trafika. 
Domini :ańska, Scbreiber. 
Długa, Aleksandro wicz. 
Ftoryańska, Zembrzycki. 
Floryanska, Markowicz.
Św. Gertrudy 24, Blochowa. 
Sw. Jana Piwarski. 
Jagiellońska, Hupczyc. 
Karmelicka, Korzeniowska.

Bracia Hildowie. 
Aker.
Grudniewicz. 
Hanusz.

Kopernika 2, Woźniczko.
Kiosk koło Teatru. Grudzińska.

Y
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Lubicz 2, Lamm & Kirsch. 
Mikołajska, Alfus.
Sławkowska, Księgarnia Polska. 
Sukiennice, Mańkowska.
Szczepańska, Hopcas i Salomonowa. 
Szewska, Czapliński.

„ J. Siłuszyk.
„ Sarmacya.

Zwierzyniecka 25, Nikiel.
„ 15, Dzikowska.

Wiślna, Nikiel.

Agencye w Podgórzu:
Janicki w Rynku.
Poturalski w Rynku.

Oraz w kioskach wody sodowej przy ilicy Szewskiej, na plantach przy Teatrze 
Miejskim (obok „Drzewa Wolności ), przy ni. Mikołajskiej, na plantach naprzeciw 

Poczty głównej i przy ul. Franciszkańskiej.
hm L u«o yrfhaiml-s'** „Wmu Nu*du“ 8g. i  ig r Mft. — lednktór 04ł^Vt4«bUM Jm  Matys Mk. — ^mkarai* ,.Głosu Narodu" w Binkowi.:.


